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WIADOMOŚCI KRAJOWE.
  Z  W iidnia . —

-^uaiość najwyższem postanowieniem * dnia
2og° lipca r. b . , raczył posadę kanonika i Ka
znodziei, opróżniona przy grecko-katolićkiej Ka
pitule katedraluej w Przemyślu, nadać najłasKa- 
wiej proboszczowi w Jarosławiu, jks. J a n o w i -  
G 1 ad  y s z o w s k ie m u :

Wypłatę szóstej raty w summie 100 zr. m. k..
za aHcvje na północną kolej żelazną Cesarza.
Ferdynanda, na dzień 2. listopada r. 1>. postano-; Vviono.

w i a d o m o ś c i  z a g r a n i c z n e .
Ameryka.

Gazety Nowo-Jorsltie piszą z Texas , co nasię*- 
p u je : „Rząd państwa Tesas gorliwie przygoto
wuje sio na m orzu , dla przywrócenia blokady 
wzdlui calój linii brzegów mesykańskich. Mc- 
xyk nie ma ani jednego o k r ę t u  wojennego
Przeciwnie Texas liczy trzy szlopy , dwa brygi, 
dwie korwety i jeden parowy, okręt wojenny. 
Sila ta jest dostateczuą do blokowania trzech naj- 
*uakomitszych portów mexykańśkiclv:- "Veracruz , 

ampico i Matamoros."-
Według pism powyższych , fcderalisci kapitu- 

owali w Tampico d. 4gó czerwca. Bustamcnte 
odprawił d. 9go wjazd do miasta: Załodze dano 
'Wolność wstąpienia w służbę rządu ; milicyja o-, 
tizymała paszporty dla powrócenia do domu.

Hiszpanija.
M oniteur % d. 25go lipca zawiera następują- 

c? depeszę telegraficzną z Perpiguan z dnia po-

przedniczego : » J e n  e r a  ł d o w o d z ą c y  21.  
d y w i z y j ą  d o  m i n i s t r a  w o j n y .  Jenerał 
0 ’ Donnell uderzył d. 17go na oszaiicowanych 
Vvkolo Luceny karlistów; zdobył szturmem ich 
pozycyje i uwolnił jenerała A znar, który bez. 
wszelkiej-żywności'był w mieście zamknięty."

Pisma paryzltie donoszą z Bajonuy pod d. 22. 
-lipca, że ministrowie Don Carlosa, w skutek 
odkrycia tajnego listowania między Don Carło- 
sem -a Cabrerą żądalb dymisyi:, lecz takowa da
ną została tylko jednemu z nich ,. Markowi del 
P on t, a Don Carlos na żądanie Marota posiał 
rozkaz Cabrerze, by przeciwnika tegoż Marota , 
Ariasa Teijęira, z sw ej, głównej kwatery oddalił.

W ielka  Brytknija i  Irlandyja .

Następujący jest dalszy ciąg wspomnianych w 
.Gazecie" naszej rozpraw w i z b i e  w y ż s z e j  
z d. l9go  lipca: Margrabia Downshire podawszy 
prośbę ,, korzystał z tej sposobności i oświadczył 
teraźniejszemu- lordowi namiestnikowi Irlandyi, 
baronowi Fortescue; swoję podziękę za-położone w 
Indu irlandzkim.-zaufanie.— Lord WllarncliFfe 
złożył na stole izbie raport- wydziału o - s ta n i e 
z b r o d n i  w I r ł a - n d y i .  Raport ten zawiera 
tylko-zeznanie świadków i cały przedmiot uwa
dze izby. poleca. Poczem  lórd Brougham po
wstawszy,. rzekł : .Ponieważ bywałem na wszy
stkich-posiedzeniach-wydziału , i m iałem  udział 
w onegoz rozprawach , mam sobie więc za po
winność , zaproponować w niosek, opierający się 
na jednej części tegoż raportu. Waszym lor- 
dowskim Mościom przedłożono tylko zeznania 
świadków, a wydział nie wyraził bynajmniej, 
swego zdania o jakiejkolwiek części nadmienio
nego raportu; atoli ja  czuję się być obowiążą--
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nyrn-oświadczyć szanownemu prezydentów i , iż świetne imiona D a u m cs il  i Cornbes , których 
ten postępek wydziału zasługuje na najw:ększe wdowom pensyi odmówiono. —  Zezwolono na bu- 
pocl.wały. (Oklaski.) Okazał on nadzwyczajną dowę sali Favarta; następnie na różne summy 
bezstronność, i pom im o bezprzykładnie przy- dla ministeryjów skarbu i publicznego oswiece- 
krych okoliczności (ponieważ badanie świadków ~

-zmierzało najszczególniej przeciw polityce -by
łego lorda namiestnika, margrabiego Normanby) 
w pośród których swoje obszerne i bardzo waż
ne badania rozpoczął, jednakże z żadnej strony 
nie obwiniono go o niesprawiedliwość. (Głośne 
oklaski.) Zadano niemał 17 do 18tu tysięcy py
tań, a zeznania świadków zapełniły 1400 stro
n ic U Następnie lord Brougham oświadczył, iż w 
przyszły wtorek przedłoży wniosek pod wzglę
dem  jednej gałęzi nadmienionego raportu, mia

n ow icie  co się-sądownictwa dotyczę- Zdanie to 
zdawało się ministrowi być nie na rękę, przeto 
lordowie Normanby, Badnor i inni starali się 
lorda Brougham nakłonić, aby wniosek swój aż 
do następnych posiedzieli odłożył, na co jednak 
ten przystać nie chciał.

Parlyja liberalistów zaczyna już okazywać.oba- 
we z powodu poęhwał, jakierai torysowie nowe
go lorda namiestnika Irlaudyi, barona Fortescue, 
okrywają.

Wezwano pana Attwpod, ażeby stanął na czele 
ładu, dla przywiedzcnia do skutku jedności i zgo
dy po między różnemi onegoż klasami; lecz wy
m ów ił się z teg o , ponieważ przywrócenie unii 
politycznej w czasie obecnym za .niepodobień
stwo uważa.
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Francyje '-M ( *

«jż?b a d e p u t o w a.u y c li na posiedzeniu.swo
jem  dnia 22go lipca, przyjęła niemniej jak siedm 
projektów do ustaw. Oporu doznał projekt pen
syi 1375 „fr. dla nieszczęśliwego angielskiego 
majtka Harper, który, jak w iadom o, przy star
ciu się francnzkiegobrygu Griffon z angielskim 
statkiem parowym M edeą , .rąnionym .był i am
putowanym być musiał. ,P. 15 e r  v i  I l e  mnie
mał, że tp jest akt słabości .względem zagranicy, 
liiedy angielski nie zaś Francuzki kapitan -stał 
się winnym tego nieporozumienia, Francyja prze
to-n ie jest bynajmniej obowiązaną m ieć o tym 
unieszczęśliwiouym staranie. Ten wniosek do 
ustawy podobny jest do koncesyi. Anglija jest 
tylko sprzymierzeńcem F r a u c y i n i e  należy 
padać przed nią na kolana. Minister skarbu, p. 
P a s s y ,  zapytał izb ę : czy chce nieszczęśliwc
ami skaleczalemu majtkowi kawałka chicha od
mawiać? Ze wszech stron dał się słyszeć okrzyk: 
»Do głosowania 1“ i na pensyję: 197 głosami prze
ciw 37 zezwolono. Dzieńnik N ational nazywa 
lo rozrzutnością i muiema, ze przed izbą lepiej 
jest nazywać się Mathews Harper, niźłi nosić

Przy głosowaniu na nadzwyczajny kredyt 
850,000 fr. dla uzbrojeń morskich przeciw Me- 
sykowi i Buenos-Ayres, okazało sie 227 głosów 
za a 19.przeciw kredytowi. P. M a u g u i n ,  który 
dopiero wszedł do sali, gdy się ju ż  głosowanie 
odbyło , odezwał -się z oświadczeniem , że prze
glądając dokumenty pod względem Mexyku, od
krył zamiar z d z i e r s t w a .  Obwinienie to spra- 
-wito na ławkach ministeryjalnych największe 
wzburzenie. Pp. Teste i Passy wezwali mówcę 
na własny jego h on or , ażeby się wyraźniej °~ 
świadczył. Niech wymieni osobę , której cci 
z d z i e r s t w a zarzuca. Pan Mauguin spuścił 
cokolwiek z -tonu i usprawiedliwiał się późnetn 
przyjściem : nie wiedział o n , że izba w trzech 
godzinach o sześciu wnioskach do ustawy gl° 
sować będzie. (  Do porządku 1 do porządku 1 ) 
Po między projektam i, jakie admirał Baudio 
rządowi mexykańskicmu podawał, był także tenr 
ażeby bony 17 procentowej pożyczki mesykad- 
słtiej, ‘które obecnie żadnej wartości nie tnają» 
przyjąć miasto -zapłaty za cło od towarów, przy* 
wożonych do portu Veracruż. Operacyją tą °* 
tworzonoby wolne póle frymarce. On wi®c 
(Mauguin) pyta : Kto m oże m ieć jaki w tern 
teres, ażeby owe bez żadnej wartości pap>ery 
raptem gotowemi pieniędzmi się stały ? Ocze
kuje na to odpowiedzi prezydenta rady ; inaczej 
bowiem w Europie i w Mexyku gotowi powziąc 
to m niem anie, że francuzlta siła morska posła* 
ną była .do Veracruz łi w zamiarze wspierania 
tajnej spekułacyi. P. L a c r o s s e ,  sprawozdaj* 
ca komisyi, odpowiadał zamiast ministra : ze aa 
mi rai Baudin podając ten projekt, miał ów c*ci' 
godny -zamiar, ażeby .osiadłych w Mexyku Eraó^ 
cu-zów, mogących być posiadaczami takich 0 
n ó w , za straty ich wynagrodzić. Ddy rząd ,  
xykańslii uczynił u w a gę , że środek taki 
markę -wspiera, sam admirał cofnął swój P ^  
jeltt. P. Mauguin nie poprzestał na tern 
czeniu. Bony 17 procentowej pożyczki in.e' j ,  
kańskiej (twierdził) nie znajdują się W -e
osiadłych Francuzów, przeto tymże nieky 
pomogły. Pyta on , dla czego ten art^ , łn0- 

Niecierpliwa izba przerywała cigg_ , j 0 
wołała : że zaskarzeń jego w *

sytu. P. Mauguin musiał wiec dalszej 
swojej poprzestać. —  Z  wnioskiem komi ' aVT;0- 
rachunltowej, ażeby .część na sprzeda/-_ fflale)
nego Polais Bourbon  (własność księcia A u ^ ^ ,
na rzecz izby nabyć, nie zgadzało się wit 
P Vi . v- . ; en uczynił uwagę, że dobrze]®*

jono
wce
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dzieć pićrwej cenę kupna tego gm achu; nie zotn , a ostatni ż powodu wielkich upałów spo- 
należy dawać ministrowi skarbu nieograniczone- hojnie zachowywać się muszą. Tym  czasem 
S° na to pełnomocnictwa. - > obwarowują się wewnątrz i formują długą liniję

wojskową wzdłuż morza od Konstantyny aż ku 
dolinie Metydszach, dla trzymania plem ion arab
skich na wodzy. Celem uzupełnienia tego sy- _ 
stematu okupacyjnego, ktÓTym kolonizacyja ma 
być popartą, potrzeba jeszcze tylko zajęcia Ham- 
zy, odległej od obozów francuzkich w Metydszah 
i Milianie zaledwo o 15 godzin. Zdaje się, iż 
wyprawa ta w październiku przedsięwziętą będzie.

Holandyja. » *
Minister spraw wewnętrznych zamknął dnia 

20go lipen imieniem Króla posiedzenia Stanów 
jeueralnyclt z r. 183% 9.

Belgija.
Sławny kościół katedralny w B rz  e g u  (BrUgge) 

spłonął ogniem dnia 19go lipca. Zdaje s ię , iż 
ze wszystkich kosztowności, jakie ten kościół 
zawierał, mało tylko ocalono. W jego wspania
łych murach odbyła się dawnemi czasy pierw
sza kapituła orderu złotego runa. Piękne obrazy 
wielkich mistrzów szkoły ilamanckiej i innych 
szkół, piękna kazalnica i tysiąc innych artystow- 
skich skarbów, będących podziwem cudzoziem
ców, zniszczało po większej części w tym pożarze.

Rossyja.
—  Z  Grodna d. 17. lipca. —

G a z e t a  tutejsza z d. 2 1 . czerwca umieściła 
następujący nekrolog urzędowy S z y m o n a  K o 
n a r s k i e g o ,  emissaryjusza, którego imię przez 
jego ostatnie zabiegi w duchu rewolucyjnej pro
pagandy, w ostatnich czasach głośnem się stało: 
w S z y m o n  K o n a r s k i ,  szlachcic, urodzony 
wgubernii Augustowskiej, Królestwie Polshiem 
m iał dopiero 31 lat w chwili śmierci swojej. 
W  roku 1825 wstąpił w szeregi byłego wojska 
polskiego, i jako prosty żpłnierz umieszczony zo
stał na liście pierwszego pułku strzelców. W  r. 
1827 posunięty został na stopieó podporucznika 
i następuie porucznika. Miał on udział we wszyst
kich utarczkach powstaóców z wojskiem rossyj- 
skiem , a na końcu 1831 roku zemhnął w stop
nia kapitana z buntowniczym korpusem Chła
powskiego za granicę. Na początku roku 1834 
przebywał w Szw.ajcaryi i znajdował się pomiędzy 
buntownikami, którzy do Sabaudyi wpadli. Na 
końcu wspomnionego roku udał się do Paryża, 
został współpracownikiem dziennika le JSord, i zo
stawał w ciągłych i ścisłych związkach z głównymi 
zdrajcami, którzy po buncie 1831 r. za granice 
się wynieśli. Oddalony z Paryża do Anglii, udał 
się z tamtąd z buntownikiem A d o l f e m  Z a l e 
s k i m  do Krakowa, Naradziwszy sie tutaj z po-

2g posiedzeniu i z b y  d e p u t o w a n y c h  dnia 
■ npca, wzięto pod obrady dawno zapowiedziany 

'vniosel< do ustawy, dotyczący się robót repara- 
°>jnych w 18 portach morskich. Rząd doina- 
6 t się kredytu 44 m ilijonów ; komisyja zapro- 
J _ 'towała pomniejszenie na 40 milijonów. Po 

wcale nieznaczących rozprawach , vy których 
J zawsze przebijało sie znudzenie izby i nie-
p .p  i , p  J s J

. PJtWość deputowanych prędkiego pozbycia
sprawy, ważny ten wniosek do ustawy 

. głosami przeciw 48 p r z y j ę t o ;  wszelako 
Ciasto 44 milijonów tvlko 34,260,000 franków 
Zczwol„no. J
„ .^ P o s ie d z e n iu  i z b y  d e p u t o w a n y c h  dnia 

" lipca, b u d ż e t  p r z y c h o d ó w  na rok 1840 
r  Krótkich rozprawach 270 głosami przeciw 37
• ^ f y j ą t o .  —  I z b a  p a r ó w  przyjęła także 

Oniu tym przez jzbę deputowanych u-
pŁ a‘ °  przyjętych wniosków do ustawy.

.° s. a g wystawiony A r m a n d o w i  C a r r e l  
24 . amie parlsu Vincennes, poświęcono d.
Trz °  godzinie l i t e j  przed - południem.

 ̂ , at.a *eniu jak w dniu tym otrzymał on 
(^h* sm‘erlełny z ręki Emila Girardin. Arago , 
, ar es Durand (redaktor dzieńnika C apitole, 
^ d a U t o r  Journal de Francfort) i inni mieli 

y* *̂os9g Carrela odlany jest ze spiżu we- 
5 modelu Dawida. W  lewej ręce trzyma on

izby

dzeniu tem bronił się Carrel przed .zbą, p «  
którą stał jako obżałowany. , .

Bnia 15. lipca otworzono uroczyście kołe] 
lazną z Nimes do Beaucairc. Po koję. t e j ,, 
gnącój się przez 24,400 m etrów , odby o p
jazdkę w 36 minutach. jw l i a ł  d

Kontr-admirał baron de la Susse odjecha^d. 
23. lipca z Paryża do Talonu. >’ cwan-
wany komendantem Koty francuzkie] w 
Cie pod naczelnem dowództwem Łatap < P 
to nie obejm ie dowództwa nad eskadrą o 
wą w Tulonie. Gotowy do rozwinięciarozwinięcia 

iezie go
(.l/w .. „ ' ' - ‘uny uu IVŁ

Kręt hnijowy M ontebcllo odw wantu.

, f;dług listów z Nowego-Jorku pod d. 7. lipca, 
C /1U,ra P °udin stał z francuzka eskadrą d. 22 . 

-erwca w Pensacola (we Florycfzie) , gdzie tak 
umyślił , dopokad druga rata wy- 

grodzenia. jakie Mexyk na "mocy traktatu wi- 
en rancyi zapłacić, uiszczoną nie będzie. 

n. ; . statnie wiadomości z Afryki nic szczegól- 
u'e donoszą. Arabów wstrzymuje zni- 

od Wszelkich przedsięwzięć przeciw Francu-
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dębnymi sobie źle myślącymi ludźmi, postanowi! 
przeprawić się do Ilossyi, w celu utworzenia tamże 
rewolucyjnej propagandy i skłonienia umysłów 
dp zrobienia nowego powstania, przez które spo- 
kojność guberuij zachodnich zakłócić zamyślał.
W  tym zbrodniczym, zamiarze przybył na końcu-. 
1835 r. potajemnie na Wołyń i niezwłocznie zajął 
się tutaj uskutecznieniem swoich, zbrodniczych 

T zamiarów. Pod róźnemi zmyślónemi: nazwiskami- 
zwidzał. okolicę, wciągnął mnóstwo-nierozważ
nych; osób, do.swego; związku, szerzył buntowni
cze pisma, do.wytłaczania których- z kolegą swoim 
11 o d z e w i.c z e m  tajną drukarnię- urządził. 
Używał on- wszelkich sposobów- do krzewienia 
między ludem, zbrodniczych-zasad, używał dó.sze- 
l-zeuia tychże za narzędzia, lekkomyślnych umy
słów, uriliał wielu, zwodpiczemi- namowami, złu
dzić, zachęcał wciągniętych, do. swej sprawy, aby. 
czynnie liczbę spiskowych zwiększali, oznaczał, 
i.zbierał składki zwolenników.swoich do. szerze
nia rewolucyjnych zasad1, a, dla, nadania zbrodni 
stanu sihiej podpory, zmuszał, tychże do zobo
wiązania się przysięgą,, że wszystkie jego pole
cenia wypełniać będą; często im przytem szty
letem  odgrażał. Tym  sposobem utworzył tajne 
demokratyczne towarzystwo na Wołyniu, Podolu, 
w Iłijowip , W ilnie i cząstkowo nawet w guberni- 
jach Mińskiej i-Grodzieńskiej. Wciągnął on do 
swego spisku, m łodzież, uniwersytetu, św. W ło
dzimierza. w Kijowie i medyczno —  chirurgicznej 

• akademii w W ilnie, Nie przestając jeszcze na 
tpm, ułożył odezwę do płci pięknej , zapraszając 
ją do działania vv.jego, duchu i pozyskał istotnie 
kilka uczestniczek swego związku, Zbrodhiarza 
tego schwytano w maju, 1838 roku w blizkości. 
W ilna i.wyśledzono wszystkie jego. i jego- wspól
ników czyny. Złożony w. tej sprawie sąd wo
jenny, emissaryjusza, SzymonaKonarskiego, jako 
głównego, naczelnika , mającego na celu wznie
cenie powstania ludu i umiejącego przytem.wcią
gać innych do swych, zbrodniczych, czynności,, 
w pierwszej klasie zbrodniarzy państwa umieścił, 
i skazał go na rozstrzelanie;- majątek zaś jego, 
jeżeliby się-gdzie-okazał,.m a uledz konfiskacie. 
Po potwierdzeniu..wyroku, tego,przez wojennego- 
gubernatora, wileńskiego,, spełniono go. na Ko
narskim w.ternie-m ieście dnia. 27. lutego b .,r.«- 
(O innych należących, do,spisku SzymonaKonar
skiego umieścimy w przyszłej »Gazecie« naszej.)

Ukazem- Cesarza do, rządzącego, Senatu, ż dnia, 
l . l ip c a b .r .  rozkazano :. dla pomnożenia-łatwych. 
■W,obiegu pieniężnych znaków, ustanowić od 1.- 
stycznia 1840 r. przy Handlowym Banku Paii- 
stwa, osobną k a s ę  d e p o z y t o w ą  s r e b r  
n ,e j m - o n e t y ,  na następujących zasadach:
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1) Kasa ta ma przyjmować do p r z e c h o w a n i e '  

summy w srebrnej monecie rossyjskiego stępi3’
2) Wchodząca do lej kasy moneta tna być c h o 
wana. w. całości i oddzielnie od summ Handlo
wego, Banku , pod odpowiedzialnością tegoż Banku' 
i.pod. dozorem, osobnych dyrektorów z p o m ię ty  
członków rady zakładów kredytowych, i na żaden 
inny wydatek, tylko na -nowa. wymianę, nie nia 
być użytą,. 3) Za przyjęte summy, kasa wydaj6 
bilety zowiące się biletami kasy depozytowej > 
w początkach wartości 3 , 5 ,  10 i, 25 rubli sr. > 
później Zaś', jeźli się okaże potrzeba, mogą b)'c 
wydawane bilety 1 , 5 i 100-rublbwe. 4) Bilety 
te mają szczególną form ę i podpisują się przeZ 
towarzysza rządzey Handlowego. Banku, jcdneg° 
z dyrektorów i-przez ltasyjera, na odwrocie p°" 
winien być wyciąg z prawideł o summach depo
zytowych. Minister skarbu, wzory tych biletów 
przedstawi- w swoim czasie- rządzącemu-SenatoW*
i.rozeszle do wszystkich ministrów, g łów ny^ 
rządów i izb skarbowych. Wzory te mają b>’G 
także przybite na wszystkich giełdach kupieckich-
5) Bilety kasy,depozytowej będą k r ą ż y ł y  w całem 
Państwie jak. srebrna moneta, bez ż a d n e g o  azi°' 
i będą przyjmowane we wszystkich w kraju wy
płatach i zobowiązaniach bądź. prywatnych 056 , 
ze skarbem i z zakładami kredytowemi , bąd2 
skarbu i zakładów kredytowych z osobami prf* 
watnemi , bądź tych ostatnich między sobą-
6) Okaziciel biletu w ltasie depozytowej otrzy-- 
m uje niezwłocznie i bez jakich bądź potrąceń 
za wymianę i przechowanie , odpowiedną sumOt? 
w srebrnej monecie.. 7) Bilety przesyłają SI? 
pocztą za opłatą assekuracyi od summy i za opla1? 
od wagi pakietów; 8) Dla. załatwienia iuteresóW 
ltasy , równie i czynności , jakich wymagają <3°' 
pozyta, srebra w sztabach, i sprzętach przy Bank° 
Handlowym-, ustanawia się podług dołączonego 
etatUj osobna. expedycyja kasy depozytowej, p° 
ogólnym-dozorem-rządzey , złożona-z dwóch dy
rektorów: Starszego, i Młodszego-,, tudzież d w ó^  
dyrektorów, wybranych, przez, stan kupieck*
z pewną liczbą urzędników. Koszt na je j utrz> 
manie brany będzie, z summ-, z y s k  Banka s*a 
nowiących.. ( jG *•/

Turcyja.
M óniieur  z-dnia 26. Iipca- zawiera następni?6*

depeszę• telegraficzną : dZ.Marsylii dnia 21- ^
o godzinie-3ciej po, południu. A j e n t  s P ra(. a * 
z e w n ę t r z n y c h  d o - p a n a  p r e ż y J e ® . 
r a d y .  —  Dnia. 8go, wiedziano w AlexaD' _ 
o śmierci. Sułtana..— -Dnia Qgo przybita do  ̂
xandrj i korweta turecka, na której poKU* 
znajduje się Nedszyb Bey, Kiaja Kapudana-B33̂
który ma zlecenie oświadczyć Wice-kroJoW* •

• '

t
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^apuJati-Basza płynąc do K liodu , zatrzymał się 
sie n C’ * *e proponuje Wice-1(rolowi oddać 
j f  * turecką pod jego op iekę, aby ją o- 
Suł°n,C 0<̂  zaburzeń, w skutek zaszłej śmierci 

ana Wyniknąć m ogących.—  Niewiadoma jest 
Spow iedź na to Mehmcda A lego, który 

a* oa nzeciw Kapudanowi-Kaszy statek pa- 
Saiid • ^ er n° i re- —  Dnia 10. przybył do Ale- 
6jaj O’* Aiiif Efendy, którego młody Sułtau wy- 

’ a >̂’ Mehmeda Alego o śmierci jego ojca
uvv*adom ił.

T o . “
®z d la.Zn'iej szy panujący Sułtan Abdul Mędszyd
łnatŁ- Stn' erc‘ ° j ca zostawał pod opieką swojej
Zn * ^u t̂anki W alidy, która zawsze wywierała
3 CIny wpływ na swojego syna. Dopiero przed

m êsiącami Sułtan Mahmud kazał wybudo-

, ęhlivvo °  idła swojego syna ; tenże jest bardzo 
llzadlr ̂ °’ Zgodnego charakteru i słabej natury, 
dzieri '«* tVVyPat,e,ł w T u rcy i, ze z 6ga żyjących 
brat w. dukana Mahmuda, to jest Abdul Medszyd, 
Wal‘1 lJarnudin, tudzież siostry Saliha (małżonka 
*hod* s*y)’ Hdidje, Adila ilła ire , wszyscy po-
i q o z3 z jednej matki. Sułtan Mahmud miał 
' n«łzo°k w 8Wo!m harem ie, ale tylko jednę 
śc;e d° “ Ormiankę, która stanowiła jego szczę- 
zWał otn°We na sposób europejski. Onato we- 
:ha , apK^°nn,cę Ormiankę Maryję, gdy raonar- 

dygy i *'°wał uj, suchoty, aby go leczyła. Je- 
diilj2 ra* groźniejszego Sułtana książę Nizamu- 
nVni °St, odłączony od matki i zamknięty w osob- 

pałacu. / r j
p.s Grecyja.

JipcaSm.a ^aWarskic donoszą z Aten pod d. 1 2 . 
, y k  \rc k P' 311 k n ijow cgo , F r y d e -. -  «»eyKs»ąźe Austryjaclu, dnia
go wieczorem do portu pirejskiego z ■_ m
Książe Cambridge, na ostatnim statku p
Łloydy austryjackiej, odpłynął na morze Adry jaiycliic.

j j V . ia g ° k*111 • o godz. Gtej wieczorem Ich Król. 
dzil'ClC ’  naj  °*lojniejsi A r c y lt s i ą ż ę t a zwi- 
» racz C|- - w °  3 s lł °  w ą s z k o ł ę  p ł y w a n i a ,
Pfaw'^ * 8'^ przypatrywać wielkim, ua wodzie wy- 
' v°isU°n^m P°P'som* Mnóstwo pływaczy z c. lt. 
W sta U '- W ZDPc n̂^m uzbrojeniu rzuciło się 
na W 1 Przepłynąwszy na drugą strouę, uderzyło 
Eeej0XSta'V,'.wne£>° na wzgórzach nieprzyjaciela. 
Wie Zo.s 1 odparci, a nieprzyjacielscy tyrailero- 
stry *̂a3ac na sobie podobnież ładownice, torni- 
W pła* Z sfrf e^bami w ręku , rzucili się za nimi 
b ś i ' V * sc’*gali ich az do samej pływalni. Mie- 

, j  przezto nowy dowód jak  zwinni są nasi

plywaczc i jalt doskonałym je s t ' nadmieniony śn- 
stytut. —  Przed południem tegoż samego dnia, 
Ich Król. Moście zaszczycili Swą obecnością klasz
tor D o m i n i k a ń s k i  i O r m i a ń s k i ,  tu
dzież U n i w e r s y t e t ,  i raczyli na wszystko 
zwracać Swoję uwagę. —  Dnia Ggo zwidzali w i e l 
k i e  k o s z a r y  i w obozie stojące wojsko, a po 
południu fabrykę tabaki w W i n n i k a c h .  —  
Tem i dniami pewna mamiła trzymając przy 
piersi dziecię, oparła takowe dla większej wy
gody o poręcz ganku na drugiem piętrze. Nagle 
wysuwa się dziecię z rąlt nieuważnej, spada na 
bruk dziedzińca i w kilku godzinach oddaje du
cha. Nowa dla rodziców przestroga, aby się na 
nieprzezorne mamlti i piastunki nie spuszczalil

W  nocy z 4go na 5ly b. na. zeszedł z tego 
świata we Lwowie cyrkułowy rabin Ar n s t e i n . .

Wiadomości handlowe i przemysłowe*
(Z  korespondenęjri p ryw a tn ej.)

Jarmark na S. Annę w Tarnopolu.
(2) ’Ia rn opol d. 2 . sierpnia  1839. Tegoroczny 

jarmark na S. Annę był bardzo liczny i w każ
dym względzie jednym  z najświetniejszych, ja
kiego od wielu lat nie zapamiętamy.

Słynne niegdyś tarnopolskie jarmarki na ko
nie , spadły zupełnie w ostatnich latach przez 
zaniedbany chów koni. Teraz zaś gdy chów ten 
znowu podnosić się zaczyna, a nadto i wyścigi 
są zaprowadzone, jarmarki tarnopolskie dc da
wnej zaczynają wracać wziętości.

Od wiciu już lat jarmark ten odbywał się 
przez 3 najwięcej 4 dni, zaś od'zaprowadzenia 
wyścigów konnych czas trwania jarmarku prze
ciągał się rok w rok tak dalece, że tegoroczny, 
który się już na dniu 24. lipca rozpoczął', dziś 
jeszcze, to jest d. 2 . sierpnia, uie ze wszystkiem 
jest ukończonym ; albowiem znajduje się tu je 
szcze do kilkaset k on i, których przedaż to z wol
nej ręk i, to przez publiczną licylacyję dotąd 
się odbywa.

W czasie samego jarmarku było do 8000 ltoni, 
i tc po większej części w drugą przeszły rełtę. 
W  tej liczbie widzieliśmy z ukontentowaniem 
bardzo wiele odznaczających się koni powozo
wych i wierzchowych ze stadnin lir. K a j e t a n a  
L e w i c k i e g o  z C h o r o s l k o w a ,  lir. K a r o l a  
L a n c k o r o ń s k i e g o  ze S t r u s o w a ,  lir. M i
c h a ł a  B a w o r o w s  k i e g o  ze S m o l a n l i i ,  lir. 
K a j e t a n a  D z i e d u s z y c k i e g o  z J a r c z o -  
w i e c ,  lir. J a n a  S k a r b k a  z J a n o wa *  pp.  
C i l t o w s k i c g o ,  K a r o l a  Ko  r y t o w s  k i e g o  i 
K a r o l a  Z a g ó r s k i e g o .

) ( *
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I z Rossyi mieliśmy tu wiele k on i, a między albowiem nasi Spekulanci ostygli w chęci zabu*
temi bonie hr. T e o d o r a  P o t o c k i e g o  pierw
sze zajmowały miejsce.

Wyścigi konne trwały przez trzy dni , to jest 
28 ., 29. i 30. lipca ; przygotowania do nich były 
takie same jak i w przeszłych latach , a zatem 
czytelnikom »Gazcly Lwowskiej'4 znajome.

Między wielą odbylemi tu wyścigami , wspo
mnimy o jednych tylko bez wątpienia najbar
dziej odznaczających się , a mianowicie d. 29. 
lipca odbytych: ogier kary, Janczar, pana Al e -  
x a n d r a  J a ź w i n  s l t i e g o ,  pochodzący ze stada 
księcia Sanguszki, ubiegał się do mety z ogrem 
siwym Nlujty hr. J u l i j a u a  D z i e d u s z y c -  
k i e g o ,  ze stada hr. Kajetana Dzieduszyckiego. 
Pierwszy wygrał wprawdzie zakład, ale z tak 
nieznaczną nad swoim przeciwnikiem wyższo
ścią , że zwycięztwo jego w oczach wszystkich 
znawców nie ubliża bynajmniej wysokiej war
tości ogra siwego.

Sędziami w wyścigach byli naprzcmian: c. l t . ' 
jeneral-lejtuant baron H a m m e r s t c i n ,  c. lt. 
radzca guberuijalny i starosta obwodowy S a c h e r ,  
książę Iłarol J a b ł o n o w s k i ,  hrabiowie Ilajetan 
L e w i c k i ,  Adam B a w o r o w s k i  i W ojciech 
G o ł n c h o  ws  k i.

Gonitwy d. 28. lipca wyprawione odznaczały 
się większą liczbą widzów, zaś świetność gonitw 
d. 29. lipca odbytych stanowiły zawołane ru
maki ; pierwsze odbyły się w obec kilku tysięcy 
widzów pieszych, 600 ekwipażów i błizko 500 
jezdców, wszyscy niemal na pięknych koniach.—  
U o zachwycającego widoku przybyło tym 'razem 
jeszcze i to , że na przeciw trybuny sędziów była 
druga obszerna i gustownie ozdobiona trybuua, 
zajęta przez dostojue i ze wszech miar odzna
czające się damy.

Ukontentowanie gości jarmarcznych o wiele 
podniesione zostało przez obecność towarzystwa 
artystów dramatycznych teatru polskiego ze Lwo
wa przybyłych; wyprawili oni sicdm widowisk, 
teatr był każdym razem przepełniony, a pu-

pywania z pow odu, że w naszej okolicy bardzo 
obi ego zbioru spodziewać się możemy, a P17' ’̂  
tern z pewnością ■ przewidzieć sie nie da , czy<m i c . l i  toli za granica pszenica wyda plon dobry, lu® 
tu i ówdzie ch ybi, bo to tylko służy za podsta
wę speltulacyi. —  Ostatnia poczta przywioz 
przecież nieco nadziei, że i w Anglii potrzebo 
wać mogą pszenicy zagranicznej , w skutek czc 
go pozaWierano na naszym targu niejakie kupn® 
polskiej pszenicy. —  Ceny były następujące: 
łaszt pszeuicy jasno-pslrej 131 do 132 łunto'v<-3 
470 do 500 zł. p r ., pstrej 130 do 132 funto"^ , 
420 do 460 zł. p r ., krajowej 128 do 131 h 1** 
towej 380 do 450 zł. pr. według jakości; z)

inny
ta

chpolskiego 123 funtowego 170 zł. pr. , 
zaś gatunków ceny niewiadome ; grochu dobreg 
160 do 180 zł. p r . , pastewnego 135 do 15® * J 
pr. ; jęczmienia 107 do 108 łuntowego 13J 
150 zł. p r ., 105 funtowego 140 zł. pr- » \\q2 
funtowego 130 zł. p r . ; owsa 80 funtowego  ̂
zł. p r ., 91 funtowego 132 zł. p r ., 76 funloVve.^  
118 zł. p r . , 75 funtowego 112 zł. p r .;

fel 57
cbrni'nia lnianego 250 zł. pr. Iizepniku sze: 

srebrników p r . , rzepaku zaś szefel 62 sr ; 
ltów p r . ; dowóz tych ostatnich bardzo nieznaczny 
htan naszego largu zawisł zupełnie od j n0 
sień z zagranicy, mianowicie z A nglii; ll-n 
teraz w yrzec, aby na przybranie handlu ^  
wogo liczyć wypadało. —  Spirytusu zicn1111̂ ^  
wego cena nie zmieniła s ię , ohrn 80 pCto. 
lesa stoi na 15 do 15 ]/a tal. p r ., zaś tutejszej? 
żytniego 83 pClu Tral. ohm po 21 do 22 
rów pruskich. (Prcus. Uandl. Z ett.)

W rocław  d. 24. lipca  1839. Doniesienie ^  
Szlązka z dnia 20. lipca r. b. zawiera co » aS *ono
p u je : Len zupełnie u nas chybił; °Ij0ZUI",a- 
sie z jego siejbą z powodu mokrej pory, n * 
pila później wielka posucha, ale gdy ‘ ta(lJoSi 
wiadomo szkodzi siemieniu lnianemu,■< i  1 - ■ j ' i |  ̂ ~ _ r, , i

Liiczuość z odznaczającej się gry prawdziwie się na to , że na przyszły rok więcej ,llZ,j z;eiuy' 
zachwycona. Prócz teatru mieliśmy tu mena- zagranicznego siemienia potrzebować bę 
żeryję pana Thyrego i inne jeszcze sztuczne - (Prcus. Handl. &e
przedstawienia. - ____________ ____

Piękna pogoda przez cały czas sprzy jająca, 
przyczyniła się wiele do ożywienia jarmarku. Londyn d. 26. lipca  1839. Dzisiaj był zJn;cZ- 

poltup pszenicy tak angielskiej jako • 7a6g gZyl. 
nej , i to po cenach o 2 szyi. 6 den. u °t ,łpVP_

Zadowolenie powszechne zdaje się być niemylną 
dla mieszkańców Tarnopola wróżbą , że i na 
przyszłość jarmark ten licznych ściągnie gości.

Gdańsk d. 27. lipca  1839. W  początku tego 
tygodnia targ nasz na pszenice szedł n iesporo,

“ M , * -  |-w tu>JUŁ„  „  _  o ^ _
na kwarlcrze wyższych. Z  pod klucza królew
skiego zakupiono też znaczne partyje pszenicy 
Z P °s,2pieniem 4  do 5 szylingów na kw arterze.

(Preus. Handl. Zeit-)

Bedakcyja: J. N. łtamińskiego — Unikiem Piotra Pillcra we Lwowie.


